
Środa.
Dnia 14 (26) Czerwca 1861 Rok.

, Ooegdaj, w Kościele X X ., B a zy ljm ó w ,  obchodzoną 
" ł ła  doroczna Uroczystość Ś ro  A n t o s i e g o  Pustelnika., S io
^ o n o  zaproszonych A m atorów  muzyki przez miejsco­
wego Proboszcza W. JX . B oniew skiego, w czasie Stira- 

w ykonało Mszę N. T. N ideckiego; na O ffertorium  
selo bass, kompozycji Józefa Elsnera; na B e n e d ic t o s  
jjhór męzki oa trzy głosy bez organu; na A g n u s  Pieśń 

N. MARJ1 P. solo sopran i chór męzki Recitativo, 
pozycji J  K. C hw aliboga  i pod tegoż dyrekcją.—  

Celebrowali XX. B ern ardyn i.
Dziś w Kościele Archi-Katedralnym  i M etropolital­

ny® Śgo J a n a , o  godzinie 7ej rano, odbyła się W oty- 
, ®, jako rozpoczynająca 40to-godzinne Nabożeństwo 
0Uroczystości ŚŚ. Apostołów P io t r a  i P a w ł a .

Szambelan Dworu P a p ie z k ie g o  Hr: M alałesta, w raz
* Małżonką sw oją z domu X ięim cik§Jab lon ow s/tq , w y­
jechał do Zegrza.

M agistra t M iasta if 'a rsza iv ij.—  W  zastosow aniu s ię  Ja 
rfzppiaów Lombardowi służących, podaje do wiadomości publicz- 
J j ,  a  mianowicie osób interesow anych, że licy tac ja  na fa a ty  
w rzeczonym  Lombardzie zastaw ione, jak o  to : Srebro różnego 
tutnnku i rozm aitych k sz ta łtów ; B ry lan ty , P e r ły , Z egarki, S a- 
'cie, Bieliznę i wszelkiego rodzaju kosztow ności, których w łaścicie-
* w  oznaczonym ostatecznie term inie nie w ykupili lub zaprolon- 
J*Waó zaniedbali; rozpocznie się w  dniu 21 Sierpnia (Z W rześnia)

i aź do czasu zupełnego ich w yprzedania, codziennie w y - 
Itygzy dni Św iąteczne i Niedzielne, od godziny 9 tej z rana do 

*«j z południa, w  zw ykłym  lokalu Lombardu w  głów nym  Ra- 
hszu odbyw ać się będzie. 1) Ż yczący w ięc nabyć sobie rzeczo-
* przedm ioty, zechcą się znajdow ać w  miejscu i czasie w y że j 
Raczonym , a zakupione fan ty  zaraz  po przybiciu kupna, srebrem  
’b biletami bankowemi płacić. 2) Że term in osta teczny do w y ­
mienia lub prolongowania wzm iankowanych fan tów , srebrnych 
^ e ty c b , najdalej do dnia 19 (31) Lipca r .  b., innych zaś do 8 (17) 
'; rpnia r . b. oznaczonym został. Dla tego interesow ani a miano- 
hcie w łaściciele takow ych fan tów , przed upływ em  pow yższego 
Cminn do Kassy Lomardu o w ykupienie lub prolongowanie zgło- 
c się są  obowiązani. F an ty  w szelkie po dzień 20 Grudnia (1 S ly -  
"■s) 1854/5 r . zastaw ione, bezw arunkow o wykupione być w in- 

ł> inaczej na licy tacji sprzedaży niezawodnie u legną. 3) Że 
J ły scY k tó rzy  n iew ykupiw szy  dotąd fantów  swoich w  czasie

asciwym miino niniejszego ogłoszenia na w łasn y  in teres ty le  
#11ą się obojętnym i, iż nie będą k o rzystać  z czasu w y że j ozna- 
0|>ego do w ykupienia lub prolongowania zastaw ionego fan tu , a 

^now icie  k tó rzy  takowego w ykupna przed dniem 19 (3 1 ) Lipca 
w yrobów  złotych i srebrnych, a przed dniem 5 ( l7 )S ie r -  

a r. b. co do innych nie dopełnią, sami sobie w inę p rzyp iszą ,
.  y Zastawione przez nich fan ty  złote i srebrne nictrzym njące 

przepisanych, niezawodnie w w ykonaniu a rt: 3 N ajw yższego 
azn z dnia 1 0 (2 2 )  K w ietnia 1851 r . ,  o zaprow adzeniu w  Kró- 
. 6 jednostajnych prób złota i sreb ra , o raz a r t:  29 zaprow a- 

U i^ ceg o  w  tym  celu probiernie p rzy  Mennicy W arszaw sk ie j,
. ■*** Mennicy do stopienia a zarazem  w  zamian za gotow iznę po 

je j w łaściw ych odstąpione, a inne na licytacji w L om har- 
Hj'"5 sprzedane zostaną. 4) Aby się n ik t z osób interesow anych 
1 ^Wiadomością o niniejszem obw ieszczeniu, w ym aw iać nie m ógł, 
\y°W e przez pisma czasow e, jako to : Gazetę Rządow ą, P o licyjną, 
d0a,,*zaw ską, Polską, Pszcz >łę, i K urjer W arsiu w sk i, do w ia- 
C » 5 c i p iblieznej podaje. Niemniej przez przylepienie druko- 
k0 nyrh ezem plarzy  onego w  miejscach publicznych i obw ołanie 
^ n ? 'e*c' e Prxy  0ń s łos'e tf.ąby, ogłoszoae zostanie. —  P rezy - 
1,. . .’ R zeczyw isty  Radca S tanu, A ndrau lt. Naczelnik Kancel- 

rJ '. Lucent ki.

Jutro , Śgo W ładysław a Kr: W yzo:.

P ocztam t W a rsza w sk i.  —  Podaje do powszechnej 
w iadom ości, iż w składzie jego zalegają różne rze­
czy, jako  to :  odzież, czapki, poduszki, skórzane i t . p . 
przedm ioty, przez podróżnych w powozach pocztowych 
pozostaw iane, poodbiór których, jeżeli w ciągu 5u kw ar­
ta łów  od daty pozostawienia, interesanci z dow odam i 
własność ich uspraw iedliw iającem i nie zgłoszą się , rze­
czy wspomnione po upływ ie tego czasu przez publiczną 
licytację sprzedane będą. Prócz tego znajdują się w P o - 
cztamcie rozm aite pieczątki, pozostawione przy oddawa­
n iu  pieniędzy na pocztę, które za udowodnieniem w ła­
sności w tym że Pocztamcie, m ogą być odebrane. —  Po­
m ocnik Dyrektora Poczt, Radca S tanu T. K obiersk i,

W dniu 28 b. m . o godz: 1 Itej z rana, jako w szóstą 
rocznicę skonu ś. p. Radcy Tajnego M ikołaja W iorogór-  
sk ieg o , b. Kontrollera Jeneralnego Królestwa, odbędzie 
się w Kościele Powązkow skim  żałobne Nabożeństwo; o a  
które, pozostała W dowa w raz z Dziećmi, P rzyjaciół i  
Znajom ych zaprasza.

Jedenasto-letni W icio S arn ow sk i, po krótkiej le c t 
ciężkiej chorobie, wczoraj rozsta ł się z tym  św iatem . 
Niczem niepocieszeni Rodzice po stracie jedynego syna, 
zapraszają Krewnych, na wyprowadzenie zw łok Jego, 
ju tro  o godzinie 6tej po południu, z domu N °731 p rz f  
ulicy Leszno, na cm entarz W olski.

(A .n .) W dniu 22  b. m . odbyła się w Kościele Pow ąz­
kow skim  żałobna W otyw a i przeniesienie zw łok ś. p . 
Adeli z Rutkowskich Jarockiej, do grobu własnego na 
wieczny spoczynek, k tóra po krótkiej lecz ciężkiej s ła ­
bości, w dniu 5 W rześnia r .z .  w m . Międzyrzycu prze­
n iosła  się do wieczności, a następnie zw łoki tejże spro­
wadzono na cm entarz Powązkowski. Ś . p. Adela  za życia 
swojego ozdobioną była skrom nem i przym iotam i duszy 
i serca; anielska dobroć i łagodność, jednały  jej powsze­
chną m iłość i szacunek; wielbiona od męża jak o  wzór 
żon, kochana od Rodziców jako  dobra córka, upragniona 
od przyjaciół jako  szczera tow arzyszka, zn ik ła  w 2 lsz e j 
w iośnie życia, jak  owa piękna róża w porze swej św ie­
tnej okazałości ok ru tną ręką zerw ana, ale byt swój po­
zostaw iła na za wsze w sercach i pamięci naszej; z bo­
leścią więc będziem wspom inać tak k ró tko-trw ałe  tw e 
życie, a strapionym  Rodzicom, ta jedyna tylko pozostaje 
pociecha, że cnoty twoje odradzać się będą w synie, k tó ­
rego opuszczając ten św iat, na opiece Rodziców pozosta­
w iłaś. Adelo! obok nieskalanych cnót sw ych, cierpk ie 
było  twoje na tej ziemi życie, ale zbrojna Ś w iętą Rsli- 
g ją , jaką BÓG od najm łodszych la t w lał w serce tw oje , 
z praw dziw ą pokorą znosiłoś wszelkie przykrości losu, 
dla tego Aniołowie w nagrodę chrześcjańskiego tw ojego 
życia,, zabrali tw oją duszę i zanieśli przed Tron NAJ­
W YŻSZEGO. Niech będzie wieczny pokój duszy tw o­
je j .—  S . W.

Znany A rtysta Karol Hoffmann, p rzysła ł na w ysta­
wę sztuk pięknych w Krakowie, pięć akw arelli, z któ­
rych  dochód ma być użyty na odnowienie pom nika Ka­
zim ierza  W ielkiego w Katedrze K rakowskiej. P. Hoff­
mann  przebywa w Dreźnie.
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Z łożon o  w  Redakcji K ur je ra :  od J. P. kop: 5 0  na 
posadzkę w Kaplicy MATKI BOZKIEJ w Częstochowie; 
kop: 5 0  na budowę K ościoła na G rzybow ie, i kop: 5 0  
na budowę K ościoła PP. M arjawitek  w C zęstochow ie.—  
Od B ogusław a kop: 5 0  na budowę K ościoła PP. Marja­
w itek  w C zęstochow ie.—  Bezim iennie kop: 15 na bu­
dow ę K ościoła na G rzjb ow ie.—  Od Józefa i Julji W . 
t s . 1 kop: 35  na budowę Kościoła w Sulisła  wicach — Od 
S . H. kop: 5 0  na dyw an przed O łtarz MATKI BOZKIEJ 
w  Kościele po-P a u liń sk im .—  Od X. H. W . rs. 1 na bu­
dow ę K ościoła PP. M arjawitek  w C zęstochow ie.—  Od 
Józefa F rąckiew icza  rs. 1 na posadzkę w Kaplicy MA­
TKI BOZKIEJ w  Częstochowie.

W  N um erze 124 pisma tego zaw ezw aliśm y, jak o  firmowi 
Domu Zleceń Rolników z nad W a r ty  i P ilicy w  P iotrkow ie za­
ło ż y ć  się m ającego, p rzyszłych  naszych akcjonarjoszów  l i g o  
bieżącego miesiąca po trzech z O kręgów : Częstochowskiego, 
Korneckiego, Opoczyńskiego, P iotrkow skiego i Radomskiego, nale­
żących do zaw iązania  tegoż Domu, celem porozumienia się osta te­
cznego, czy  Dom z dniem 1go Lipca ma być o tw arty m , stosownie 
do uchw ały  z dnia 15go Styeznia r .  b., czyli też inny na to term in 
ma być oznaczonym. Zobow iązaliśm y się w  tem  ogłoszeniu do 
spraw ozdania w spólnej naszej narady, co niniejszym  ezyniem y. 
P rzedew szystk iem  w inniśm y w y św ie tlić , co nas powodowało do 
zażądania zebrania akcjonarjuszów . Jako sto jący  na czele przed- 
sięb ie rstw a finansowo-handlowego, mieliśmy na uw adze dobro a 
p rzez  to istnienie samego Domu i dobro wspólników przedsiębior­
s tw a  czyli akejonarjuszów . Mniemaniem naszem było, ze istnie­
n ie  Domu dla tak  rozległych in teresów  pięciu okręgów , zabezpie- 
czonem być ty lko  może posiadaniem znacznych kap itałów  i rozga­
łęzionego k red y tu , a posiadając te w a ro n k i, nietytko zaw iązek  ale 
i  p rzyszłość sw o ją  Dom zapew nione mieć może, przez co dla akcjo­
n a rju szó w  spęoicb p rzynieśćby zdołał znaczne korzyści, nie ty le  
p rzez  możność zapewnienia akcjom dobrego procentu i dywidend, 
ja k  co daleko w ażniejsze, przez dozwolenie korzystania  im z w ła­
ściw ych cen za p roduk ta ,k ló reby  się przez uregulow any handel osią­
gnąć dały . D rugi w zgląd  b y ł, staran ie  o w yłączne dobro akcjo­
n arju szó w , żeby ci w  łonie w łasnej insty tucji znalcść mogli czego 
się  od niej spodziew ają, to je s t :  ła tw ego  i dobrego spieniężenia 
swoich produktów , taniego nabycia przedm iotów w  gospodarstw ie 
ta k  rolnem  jak  i fabrycznem  potrzebnych, w reszcie obszernego 
k red y tu  ty le  pożądanego przez każdego rolnika i fab rykan ta . Obe­
cną  chw ilę nie uw ażaliśm y za stosow ną do rozpoczęcia przedsię- 
b ie rstw a  handlowo-finansowego, z powodu nader utrudnionego kre­
d y tu , tak  w kraju  ja k  i za granicą, i b raku zaufania kap itałów  do 
spekulacji, przez co nie spodziewaliśmy się uzyskania sunna na 
s ta łą  lokację, ani zaliczek na o tw arte  k red y ta ; a w ciasnych zam ­
knięci szrankach, nie moglibyśmy dać Domowi życzonego a ty le  
potrzebnego rozw oju . Z re sz tą  biorąc się do takiego przedsiębicr- 
s tw a  w  chwili anormalnego kredy tu  i wysokiego dyskonta, kiedy 
handel zszedł z pola spekulacji i ogranicza się na zaspokojeniu kon- 
sum eji, kiedy przy  pojaw iających się a tem bardziej spodziewać 
się mogących bankructw ach, tak  w  k ra ju  ja k  i za granicą. Domo­
w i pew nej exystencji rokow ać byśm y nie mogli, uw ażaliśm y za 
stosowne nie narażać przyszłości Domu, lecz cierpliw ie czekać 
stosow nej chwili; bo nie ła tw eb y  było o tw arcie drugiego, skoroby 
p ie rw szy  zw in iętym  być m usiał. Takie b y ły  obaw y nasze dla 
samego Domu. N aturaln ie  że niemniej byliśm y trosk liw i o oso­
biste dobro naszych akcjonarjuszów . Mniemaliśmy, że ty lko  Dom 
obfitu jący  w  kapitały  i w łasn y  k redy t zdoła handel z dobrym 
skutkiem  poprowadzić i dając klientom  swoim obszerny k redy t, 
dobrze im się zasłużyć może. W  chwili w k tórej Dom nasz o tw o­
r z y ć  mieliśmy obowiązek, stosow nie do um ow y w  d. 15 S tycznia 
r .  1). w  P iotrkow ie zapadłej, nie upa tru jąc  potrzebnych w arunków  
do d o b ro b y tu , byliśm y pew ni, że nie będziem y w  możności p rzy j­
ścia skutecznie w  pomoc naszym akcjonarjuszom , k tó rzy  pragnąc 
zjednoczyć interesa sw oje w naszym Domu, celem zapew nienia je ­
go exysten c ji, by liby  na zew n ą trz  pozbawieni źródeł z których 
dotąd  zasoby sw oje czerpali. W yż wymienione uw agi spowo­
dow ały  odezw ę Baszą datow aną z Zagorza d. 17go Maja r .  b. Nie 
uchylaliśm y się bynajm niej przez  to î  nie uchylamy od użytecznej 
p racy  za k tó rą  ty lko  tę  uw ażać możemy k tóra błogie przynosi 
ow oce. W ezw aniu  naszem u zadosyć czyniąc, p rzyszli nasi akcjo-

narju sze  w y s ła li na dzień dzisiejszy delegatów  do P io trkow a, ee 
lem oznaczenia w  którym  to czasie Dom nasz ma być otw arty®  
P iękny  dowód dała ta  nasza narada niezachwianej praw dzie, Z 
zbiorow y rozum je s t w iększy  ja k  pojedynczy, bo je s t bystrzej' 
szym  i silniejszym . N abraliśm y przekonania, że trudnem  1 
przynajm niej trudniejszem  by łoby w  dzisiejszych danych rozpo' 
częcie takiego Domu pojedynczym osobom, lecz w  przedsi?' 
w zięciu  zbiorowem, gdzie zgoda, ufność i w zajem na pomoc, s l  
sterem  k tó ry  nas ma kierow ać, tam obaw y nie ma, lam p rzy  prs' 
cy i oględności do pomyślności dojść można, i dojść się musi. Z w rś' 
cono szczególniej u w agę na to, że naw et p rzy  mniej dziś rozgałęzić' 
nym handlu, k tó ry  zszedł z pola spekulacji na drogę zaspokojeni* 
potrzeb konsumeji, Dom nasz stagnacji obawiać się nie ma potrze" 
by , bo posiada najpew niejszą drogę kommunikaoji, t . j .  kolej żela' 
zną; a ponieważ handel nasz exportow y je s t  głównie zbożowy* 
m y zaś otoczeni jesteśm y młynam i paroweini w  k ra ju  i na pogra' 
niczu, oprócz tego w yw oziem y produktu nie zby tkow e, nie prze' 
robione, lecz surow e konieczne dla fabryk  zagranicznych, spokoj' 
nie na przyszłość spoglądać możemy. O baw y z troskliw ości na' 
szej pochodzące, jakobyśm y za m ałe mieli k ap ita ły , dla dania Dc' 
mowi życzonego rozw oju , okazały się  płonne. Z adeklarow ane naC 
akcje, dziś ju ż  w y k azu ją  summę złp. 452,666  g r. 20 czyli rsf' 
67 ,900 , a czegoby nam na początku zbrakło w  kapitałach, zastU' 
piem y produktem i tą  serdeezną zgodą, tem silnem w zajem nej 
wspieraniem  się, k tóre nam upaść niedozwolą. T ak  w sparci rad ą  1 
gotow ością do pomocy przez naszych akcjonarjuszów , na ich je' 
dnomyślne życzenie spiszemy ko n trak t spółki w  tym  jeszcze mie' 
siącu, zostaw iając im czas do składania należytości za akcje d o lg 5 
W rześn ia , od tego zaś dnia do Igo Października r .  b ., o tw orzym f 
Dom nasz ufni, ze nam BOG W szechmocny w  dobrej spraw ie dc' 
pomoże. —  W  P iotrkow ie d. 11 C zerw ca 1861 r .  —  Hucz, S ir  
miefiski, Zielonka■

W  dniu 2 3  b. m ,, w Radomin otw artą została xięgar 
uia G. H ermanstadt, pr?y ulioy Lubelskiej, obok XX; 
Bernardynów, w której znajdują się rozm aite xiążk> 
w różnych językach do sprzedania, jako to : praw ne, hi' 
storyczne, religijne, dla dzieci, mappy i rióty.—  Taż xię' 
gdrnia, w dniu 3 Lipca r. b. znajdować się będzie w njie' 
ście Kielcach.

(A .n .) W d. 17 b. m . przez S. Polkę, w yznania Mojżę' 
szow ego, przy ulicy Podwale zam ieszkałą, m iałem  sob’e 
ofiarowaną xiążkę pęd tyt: M odlitwy dla Polek wyznW 
nia Mojżeszowego. Że zaś W łaścicielka odm ów iła przy' 
jęcia zw rotu w yłożonych na takow ą kosztów, opróc* 
w ięc wdzięczności za ten dar, składam  w Redakcji Ktl' 
rjera  kop: 5 0  dla Polaka wyznania M ojżeszowego.
J. S . Prenumerator K urjtra .

Cesarz Napoleon 1H, w yd ał św ieżo rozkaz uczynieni0 
prób na górach Roussillonu względem przysw ojeni9 
rośliny zwanej Bambusem górnym  (Ic bam bou des 
m ontagnes),fktórej ziarna nad esła ł /. Chin do Francji’ 
łam eczny Konsol Jeneraląy francuzki de M ontignj' 
Roślina ta ma być przydatną do ustalania gór piasczy' 
stych , na jakich i w naszym  krajn nie zbyw a i dla teg° 
wartoby u nas hodowania jej spróbować.

Z a k ła d  Naukowy P raktyczno-Leśny, który w c ią g 11 
lat dwóch przekształconym  być ma na Akademję Leśfl^ 
Rossyjską, istnieje w Lisinie (nie w Lesinie, jak n a^ 6 
pism a św ieżo donosiły), w  Pow iecie Carskosielski01 
Gubernji Patcrsbiirgskiej, o m ilę na zachód od kolei le' 
laznej Petersbnrgsko-M oskiewskiej. Szkoła  ta n azy9* 
się urzędownie Leśnictwem naukowem L isino.

Uprasza się posiadającego Mszę żałobną na 4 gło*^ 
z organem , utworu Faustyna Ż y liń sk ieg o v o zwf° 
tejże do Redakcji Kurjera.

Znana z w ystąpień w W arszawie Panna Marja P  
g ljon i, jedna z pierwszych tancerek, w ykręciła  sop' 
nogę w czasie przedstawienia baletu w teatrze B erliński^'
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Pan V ieuxtem ps , głośny 7. gry na skrzypcach Arty­
sta, opuścił Londyn, » PP, Henryk W ien iaw ski (Skrzy­
pek), i Max R u bin ste in  (Fotepjanista), zamierzają go 
zastąpić.

Nakładem xięgarni i składu nót muzycznych Alexan­
dra W alickiego  w Mińsku Litewskim, wyszedł polonez 
ofiarowany Pannie Marji K eller  (z Rusnichów), przez 
Witolda P rzyb o rę . Jest do nabycia w xięgarniach, pa 
kop: 30.

P . Redaktorze! Pozwól mi Pan zwrócić swą uwagę 
a a  rozprawy z d. 10 Czerwca b. r. odbyte w Izbie P ra ­
wodawczej we Francji. Pan D alm ar zrobił wniosek, 
żeby wykonanie przepisów dotyczących się rybołostwa 
czyli połow u ryb, powierzone zostało jednej tylko wła 
dzy, zamiast się znajdować, jak to obecnie się prakty­
kuje, w trzech rękach, to jest w rękach administracji 
lasów, dyrekcji dróg i mostów, oraz administracji , m u­
nicypalnej. Na poparcie swego wniosku dowodził że to 
uproszczenie, w gałęzi administracyjnej, pozwoliłoby 
przedsiewziąść środki skuteczniejsze, jak dotąd dla r o z ­
mnażania ryb, że w Ariglji z powodu dozoru i opieki 
■władzy, dochody z rybołostwa, były w tym kraju da­
leko większe jak we Francji, że naprzykład, w Anglji 
dochód z połowu pstrągów iłososi wynosi rocznie blisko 
20  miljonów, kiedy przeciwnie, we Francji zaledwie 
100,000 fr. Baron R avineż, broniąc administracji la­
sów, dowodził Izbie, że w przeciągu kilku lat, ta admi­
nistracja założyła 62 zakładów sztucznego rozmnażania 
ryb, i że rozdała między swoich podwładnych więcej jak 
800 medalów tytułem nadgrody lub zachęcenia. To po­
kazuje że sztuczne rozmnażanie ryb nie jest zaniechane 
Za granicą, jak wielu to utrzymuje, i że owszem w kraju 
praktycznym w całem znaczeniu wyrazu, w Anglji, pię­
kne wydało wypadki. Od lat czterech staram się przeko­
nać tutejszych Obywateli, że korzystnem byłoby dla 
kraju zajęcie się szczere wprowadzeniem nowych spo­
sobów rozmnażania ryb, i za pomocą tych że środków, 
przyswojeniem krajowi gatunków ryb nie żyjących do­
tąd w naszych wodach. U diło mi się hodować i utrzy­
mywać przez trzy lata w bassenie pałacu Briihlowskie- 
80, zasilanym wodą wiślauną, i nie mającym więcej 
Jak 4 do 5 stóp głębokości, a 50  do 60  długości, łososie i 
Pstrągi pochodzące z ikry sztucznie zapłodnionej i przy­
danej mi z Francji; łososie w przeciągu tych trzech lat 
dochodziły 12 cali długości. Niejedna osobs odwiedzała 
Nakład Briiólowskiego pałacu i mogła się przekonać na 
^łasne oczy o rzeczywistości osiągniętych rezultatów, 
9 jednakże żaden z naszych Obywateli pomimo mojej 
8'>towości przyjścia im w pomoc, nie chciał dać przy- 

*adu i zrobić pierwszy krok na drodze nowości. Jedna 
ylko Komissja Skarbu oceniła ważność przedmiotu i za­
r y ł a  zakład pod Suw ałkam i,  lecz ten zakład nie ukoń- 

d ę n y  jeszcze i niedostatecznie uposażony, powoli postę- 
^uie. Mógłbym powiedzieć jak  ten Rzymianin: opu s et 

Pensa p e r i i t .  I w rzeczy samej nieskuteczność moich 
' &rari ostudziła zapał, z którym w początku poświęciłem

dla rozszerzenia dobrej i użytecznej myśli. Jednakże 
, le chciałem pominąć rozprawy odbytej w Izbie Prawo- 
9wczej Francuzkiej; ona może lepiej przekona jak moje 
owa i starania, że sztuczne rozmnażanie ryb nie jest 

^ ®rnym i  próżnym wynalazkiem, i że w zdatnych rę- 
,®ch może się stać źródłem prawdziwych dochodów dla 

aJu» jsko też i dla prywatnych osób.—  E. H ignet.

W  tych czasach ogłoszony został przez P. Michała 
S oltaoa , konkurs na napisanie elementarza w języka 
rusińsko-wołyńskim. Termin naznaczony został do dnia 
1 Stycznia 1W62 roku. Nagroda za najlepszy elementarz 
wynosi rs. 100; zaś rękopisma mają być nadsyłane n a  
ręce tegoż P. Michała S ol tana, wraz z kopertami opie­
czętowanemu za wierającemi nazwiska autorów. Adres 
przez Łuck w Bielczu.

„Część trzecia Igo tomu P am iętn ików  W am pira , wy­
dania Z. R appaporta , opuściła prassę i zaw iera : Pos ęp 
i Emaucypacja, obrazek współczesny, przez Jana W łó­
czykija (z 5u drzeworytami, ryso: P. Dębicki); Obrazek 
z życia litewskiego magnata,Poeta na przedstawieniach P. 
Rachel; Miłość Artysty, Złodziej przez lekkomyślność, 
oraz poezje ulotne; skład główny wxięgarni L ew ińskie­
go. Ukończywszy tym sposobem ly  tom Pamiętników, 
wydawca niezwłocznie przystępuje do wydania drugie­
go; część 4ta z życiorysem i portretem Loli-M ontez, 
znajduje się już pod prasą. Dla ułatwienia odbioru po- 
szytów, wydawca upoważnił drukarnię P. H indem ith , 
do wydawania takowych za stosownem pokwitowaniem 
wszystkim'osobom wymienionym na liście prenumera­
torów, którą w tejże drukarni w każdym czasie przejrzeć 
można; osoby zaś nowo składające przedpłatę, czuje się 
w obowiązku ostrzedz raz jeszcze, żeby żądały biletów 
opatrzonych właściwemi podpisami.”

Wedługotrzymanegodoniesienia z Rzeszowa zG riic j i ,  
w d. 24 z m. zebrała się wielka gromada ludu wiejskier 
go, tudzież wielu mieszkańców miasteczka Sokołowa n a  
cmentarzu w Sokołowie, aby wykopać ciało Jerzego 
K isie la  z Turzy, pochowane w d. Iszvm Stycznia. Po­
wodem tego zamiaru była wieść zabobonna, znajdująca 
u t łum u  wiarę, jakoby żona zmarłego Jerzego K is ie la ,  
włożyła mu do trumny ze wszystkiego zboża po trochu, 
a tej jedynie okoliczności przypisano niezwykły w ty m  
roku stan powietrza, tak dla siewów niekorzystny i oba­
wę nieurodzaju i głodu. Nauki i przedstawienia władzy 
powiatowej, która się o tem dowiedziała, pomogły do 
objaśnienia ludu i wstrzymania go od zamiaru, tak iż się 
wreszcie tłumy bez przeszkody rozeszły. Wypadek ten 
jest nowym dowodem naglącej potrzeby podniesienia 
prawdziwej oświaty ludu.

Jeden z najdawniejszych tutejszych fabrykantów wy­
robów kapeluszniczychP. Neumann , przysłużył się k ra­
jowi pożyteczną nowością, sprowadził bowiem z P ary ­
ża podszewkę jedwabną kauczukiem naprowadzoną, któ­
rą  wewnątrz swoich kapeluszy używać będzie, ma ona 
wpływać na ich trwałość, nieprzeipakanie, a głów nie 
utrzymywać w świeżości; zalety te są nader pożądane. 
Ponieważ na rzeczonej podszewce znajduje się f irm a 
fraocuzkiego wynalazcy, Laville Poum aroux P a r ity  
przeto P. Neumann, obok takowej umieszcza swoją cechę 
fabryczną, aby ktoś niebył w mniemaniu, że podsuwa 
wyrób zagraniczny za swój własny; takiego podstępu 
używać on niepotrzebuje, fabryka jego ma ustaloną re­
putację, i wyrobki z niej wychodzące obok najlepszych 
Paryzkich śm iało  stawione być mogą.

Xięgaroia Henryka Nalansona, przy ulicy Krakows:- 
Przedm: Nro 17, o trzym ała  na skład g łó w n y :  Widok 
Jasnej Góry Częstochowskiej, przez Wojska Szwedzkie 
od dnia 20  Listopada do dnia 27 Grudnia 1655 r. oblę­
żonej, a przy pomocy N. MARJI P. przez X. Augustyna 
K ordeckiego  obronionej. Cena kop: 75.
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Z  Wilna donoszą nam o śmierci Walerjana Tomasze- 
w icza, uprawiającego niwę literarką. Niektóre z ar ty­
ku łów  jego znajdowały się i w tutęjszychdziennikath.

Jutro , o gcdz: 5ej z południa, odbędzie się examen ro ­
czny, w Zakładzie Sierot płci żeńskiej w gmachu War: 
Tow: Dobr:, na który szanowne Opiekunki i Członków 
T ow arzystwa zaprasza się.

Na skutek rozczulającej odezwy Wielebnej Przeło­
żonej,  składam w Redakcji K urjera  drogą moją pa­
m ią tkę ,  pierścień brylantowy, na budowę Kościoła PP. 
U arjaw itek  w Częstbchowie, który jest oceniony złp. 
5 0 .  Kto da więcej do dnia 2go Lipca r. b. jako rocznicy 
Nawiedzenia N. MARJI P., stanie się jego właścicie­
le m .—  J. O. z J.

Następny Nr Tygodnika /Ilustrow anego, to jest P2, 
z  powodu Uroczystego Święta, przypadającego w Sofco- 
tę ,  wyjdzie w Piątek, dnia 28  b. m.

Trzeci zeszyt K ółka Domowego, na miesiąc Czerwiec, 
wyszedł z druku i zawiera: Wspomnienia rodzinne, 
przez S. z Gostkowskich G rzegorzewską  (ciąg dalszy, 
z 3 m a  drzeworytami, rys: Gerson)-, Jakiem być winno 
życie naszych kółek dom ow ych , przez Adama Goltza-, 
Kilka s łów o dawnych ubiorach polskich (z drzewory­
tem  rys: Tegazzo), przez Al: z Ch: B orkow ską; Córa 
O ttokara ,  ustęp z czeskiej powieści Prokopa Chocho- 
lu s z k i , przez Al: z Ch: Borkow ską;  Korrespondencje: 
z  Paryża i Londynu; O ubiorach, Objaśnienie tablicy 
haftów i rycina mód. Dla unikuienia opóźnienia w prze­
syłce, szanowni Prenumeratorowie zechcą wcześnie 
składać przedpłatę na rozpoczynający się k w ar ta ł .  Pre­
num erow ać można na wszystkich Stacjach i Urzędach 
Pocztowych, tudzież w Warszawie, w Expedycji Gazet, 
we wszystkich xięgarniach i kantorach pism perjodycz- 
nych, oraz w Redakcji K ółka ,  w mieszkaniu Józefy 
Szmigielskiej, w domu Kohnowej przy ulicy Mazo­
wieckiej.

Do wód mineralnych w Swoszowicach, pod Krako­
w em , zjeżdżają się już liczni pacjenci. Są to wody siar- 
czane, a otwarcia zakładu dopełniono w d, 18 b. ro.

Z Krakowa donoszą, iż przybyli tam wprzejeździe Hr: 
Alexander P rzezdziecki, w sprawie wydawnictwa D łu ­
goszar, tudzież Poseł Ł ysko w sk i  z Prus, udający się do 
kąpiel w Szczawnicy.

Dziś opuścił Warszawę znany Artysta P. Tytus Male- 
sze w sk i , udając się na Wołyń, w celu artystveznym.

Przy odbywanych w r. z. próbach na kolei Petersburg- 
sko-Warszawskiej. docieraliśmy tż  do Liwca , gdzie bu­
dow ał się pod Łochowem most. Obecnie donoszą nam 
iż most ten spalił się, i że ruch na kolei w tern miejscu, 
dopiero za kilka tygodni przywrócony zostanie.

Burza która kilka dni temu nawiedziła nas w nocy, 
o p a r ła  się o Białystok i zrządziła w tamecznych okoli­
cach niem ałe szkody. W  Łomży zaś spadł grad nadzwy­
czajnej wielkości i także naraził miejscowych mieszkań­
ców  na liczne straty.

Tego samego dnia co i u nas, to jest d. 23 b. m., były 
w  Łowiczu podobnież silne grzmoty i błyskawice przy
deszczu. . .

Młody człowiek, o utonięciu którego zamieszczoną 
b y ła  wiadomość w wczorajszym Kurjerze, n a z y w a ł  się 
Ju l jan  T yrk, m ia ł  lat 17, i był terminatorem pilnikar- 
sk im  u majstra Reideł, przy ulicy Białej pod  Nr 887, 
zamieszkałego.

W  tych dniach opowiadano nam o szczególnym wy­
padku jaki zdarzył się na jednej z mniej zaludnionych 
ulic. Pewien Jegomość udając się jak  zwykle przed wie­
czorem na partyjkę do swego przyjaciela, dostrzegł idącą 
kobietę z m a łą  dziewczynką, której jakiś cbłooak chwy­
ciwszy za chustkę, chciał ją  zedrzeć z głowy. Zaczęłasię 
tedy walka, a przechodzący Jegomość pospieszył w o-  
bronie kobiety i dziewczynki. Wtedy dziewczynka przy­
tuliła się do niego, chłopakowi chustkę odebrano, ale 
przytrzymać go było trudno, bo zerakuął. Uspokoiwszy 
w ten sposób kobiety, obrońca się oddalił, a przyszedł­
szy do przyjaciela i chcąc go przeprosić za opóźoienie, 
sięgnął do kieszeni, dla zobaczenia która godzina. Lecz 
jakże się zadziwił, gdy nie znalazł zegarka. Po-raz to 
pierwszy bowiem jak zapomniał go w domu. Z kolei 
sięgnął do kieszeni po pugilares, lecz i tego niema. Cóż 
się znaczy takie zapomnienie zawoła; ale przypomi­
nam  sobie, że i zegarek i pugilares zabrałem. Wraca te­
dy do domu, lecz i tu nie znajduje ani jednego ani dru­
giego. Cóż się pokazało? Oto znikło wszystko w chwili 
obrony niewinnie prześladowanych kobiet, a cała hi-  
storja z chustką by ła  tylko udaniem, dla przyciągnięcia 
i obdarcia obrońcy!..,.

Wczoraj, między godziną lOtą a l i t ą  z rana, weszła 
pewna Dama do xięgaroi R. Friedleina , zapewne w in­
tencji kupna, i gdy wyszła, zdaje się, iż przez pomyłkę 
zabrała  z sobą kopertę, w której oprócz kilku rachun­
ków, znajdowała się dość duża kwota pieniędzy papie­
rami b8nkowemi. Uprasza się więc tę damę o zwrot 
tych pieniędzy wprost do powyższej xięgarni, lub ode­
słanie pod pieczęcią do Redak: K urjera  pod znakiem R. 
F .— Bezwątpienia ogłoszenie to odniesie pożądany sku­
tek, albowiem nazwisko będącej w mowie damy jest 
wiadome, i w razie przeciwnym skutku, poszukiwać 
się będzie na innej drodze.

W dniu 17tym b. m. nawiedził okolicę Ostrołęcką 
uragan wietrzny w godzinach pełuduiowycb, tak silny 
wicher powstał, że wiele drzew w lasach i ogrodach po­
ła m a ł ,  dachy poobdzierał i poznosił, wiatraki i budo­
wle powywracał,  szyby potłukł, w kilku miejscach 
mianowicie z bliżej już wiadomych, holendernie powa­
lił,  a że bydło i inne inwentarze podczas południowego 
gorąca w nich się znajdowały, wiele zatem takowych 
walące się budowle zabiły, i ludzi a szczególniej kobiety 
śmiertelnie poraniły. Po przebiegłym uraganie wie­
trznym , zrobiło się zimno, skutkiem zapewne spadłych 
w oddaleniu gradów, o których słyszeć się też dało, źe 
dużo szkody miejscami poczyniły.

W fabryce tutejszej Braci Traetzer , przy ulicy Chło­
dnej, gdzie dawniej istniała fabryka kotlarska P. Hoekfa 
wykończony został aparat do gotowania cukru za po­
mocą próżni. Aparat ten przynosi prawdziwy zaszczy1 
Braciom Traetzer , tak pod względem wykończenia onf- 
go, jakoteż i nadzwyczajnej staranności w obrobień1*) 
wszelkich szczegółów. Fabryka ta, istnieje dopiero o® 
lat 2ch, a jednakże w tak krótkim przeciągu czasu zdo' 
ła ła  już zwrócić uwagę na wyroby swoje. Sam apar® 
o którym m ówimy, jest już 16m z kolei wyrobiony"1 
Braci Traetzer , i zamówiony został do Cesarstwa. 
obecnem rozwoju zakładów krajowych wszelkiego f°  
dzaju, a szczególniej teł tych które wyrabiają mach;®* 
niezbędne w gospodarstwie rolniczem, nie m ałą  to J 
zasługą postawienie na takiej stopie i kotlarskich wyr
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bów, bez których zwłaszcza w przemysłowem gospo­
darstwie nie podobna jest pójść naprzód.

Kurs w czorajszy: za p b ł- im p e r ja ły  dają rs. 5 kop: 70; 
*» abligi skarbow e, oprócz kuponu, żądają rs. 91 kop: 551/ 2, 
•tają rs. 91 kop: 5’/»> waitość kuponu kop: 94*/si l is ty  za -  
, tau>n« Ulgo Okresu, oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 89’/ , ,  
*k*ją r s .^ l i  kop: 86’/ , ,  wartość kuponu kop: 0’/ , ;  za akcje  
P r ogi Ż e la zn e j W a rsza w sk o -W ied e ń sk ie j, żądają rs. 64 kop: 

Oj dają rs. 64.
Ooegdaj aa targach odbywających się w  Urzędzie Konsum- 

'yjujrm m. W arszawy, płacono za wiadro okowity próby lOtej, od 
f8' 2 kop: 20’/ ,  do rs .2  kop: 25, za garniec od kop:72 dokop: 73’/,.

A n g l ja . Londyn, 22 Czer:. — Z depesz telegraficz­
nych podaliśmy już wiadomość o objaśnieniach danych 
przez Lorda Russel, wczoraj w Parlamencie względem 
propozycji czynionych przez Austrję i Hiszpanję, co do 
^spólnego działania mocarstw Katolickich na korzyść 
Świeckiej władzy P a p ie ż a . Dziś dokładniejsze marny 
w tym przedmiocie szczegóły. Podług nich nie Minister 
Angielski zrobił uwagę, iż ogólne układy dotyczące świe­
ckiej władzy P a pie ż a  zawarte zostały w Wiedniu przez 
Angiję, Prusy i Szwecja, równie jak przez mocarstwa 
Katolickie, ale zrobiła ją  sama Francja, i na tym powo­
dzie uzasadniła swą odmowę Da propozycje Austrji i Hi- 
szpanji. Oświadczenie to, wyw arło  jak najlepszy w pływ 
oa Izbę, a dane było przez Lorda R ussel, dla zniwecze­
nia wrażenia wywołanego interpelację P. G rifftt. Po­
głoska, jakoby Seuator Francuzki Heckeren, wysłany 
był do Wiednia, dla zawarcia układu z Austrją w celu 
przeszkodzenia Włochom wcielenia Rzymu, była przed­
miotem wyż wspomnionej interpelacji.—  Ma tu być u- 
tworzony pułk ochotników piechoty morskiej.  W erbo­
wani orii będą w Londynie i głównych portach Anglji.— 
Z New-York otrzymano tu korrespondencje datowane 8 
Czerwca. Parostattk Canada rozbił się tam i zatonął. 
24ch podróżny* h i lOu majtków utonęło, Kapitan zaś i 
teszta osady uratowali się. (Ind: Bel:).

F r a n c ja . P aryż, 2 tg o  Czer:. —  Niektóre dzienniki 
doniosły, że odpowiedź Gabinetu Turynskiego na pro­
pozycje Francutkie względem uznania Królestwa W ło­
skiego, nadeszła już do Paryża, i że Rząd Włoski przy­
j ą ł  zastrzeżenia poczynione przez Francją co do kwestji 
Rzymskiej i dziedzictwa P iotra  Sgo. Zdaje się, że obie 
te wiadomości są w części mylne. Odpowiedź Gabinetu 
Turynskiego, zredagowana przez P. R icasoli, i zatwier­
dzona przez wszystkich jego kollegów, jest rzeczywiście 
pomyślną, ale przed wysłaniem jej do Paryża, musiała 
óna być zakommunikowaną Królowi W iktorow i Em - 
tnanuelowi, który używa wód, w pobliżu Turynu. P. 
Vim ercati, któremu powierzono tę roissją, i który ma 
przywieźć do Paryża odpowiedź swego Rządu, udać się 
m ia ł  w drogę dopiero dziś wieczór, prędzej więc jak  23 
w Fontainebleau stanąćby nie m ógł.  Prawdopodobnie 
więc dopiero 25 lub 26 wiadomość o uznaniu Królestwa 
Włoskiego, jednocześnie ogłoszoną będzie w Monitorze 
i w urzędowej gazecie Turyńskiej. Co do mniemania 
P atrie , jakoby Piemont, przyją ł zastrzeżenia Francji 
W przedmiocie kwestji Rzymskiej, to także jest mylne, 
gdyż w nocie powiezionej przez P. Vimercati do Tury­
nu nie ma zastrzeżeń, lecz tylko pewne ostrzeżenia, czy 
przestrogi. Gabinet Turyński m a interes w s łuchan iu  
ich, ale nie będzie tyle niezręcznym, iżby się form al­
nie do tego zobowiązywał. P atrie  więc wtedy tylko

m ia łaby  słuszność, gdyby w dyplomacji można było 
przyjąć za zasadę przysłowie ludowe, że kto milczy ten 
się zgadza.—  Powątpiewają tu, iżby P. Benedelti, udał 
się na Ambsssadę do Turynu wakującą, z powodu nie- 
przyjęcia jej przez P. Lavalette. Obowiązki obecnie 
pełnione przez P. B enedttti, nie ustępują w niczem wa­
żnością tym, jakieby zajął przy Królu W łoskim. —  
W  sferach urzędowych twierdzą, iż Fuad-Pasza, nie 
przyjmie Gubernatorstwa Jeneralnego Syrji, niechcąc 
porzucać dla tej oddalonej posady wysokiego stanowiska 
jakie zajmuje obecnie w Ministerstwie Tureckiem. —  
Wiadomości z Konstantynopola 12go datowane, po­
twierdzają poprzednie doniesienia o słabości Sułtana. 
Widzi on obecnie sam grożące mu niebezpieczeństwo i 
gotów jest, chociaż zapóźno, poddać się przepisom le­
karzy. Słychać że syn Sułtański, Xiążę Murad, liczący 
22  lat wieku, jest także nienajlepszego zdrowia, skut­
kiem wczesnego oddania się życiu haremowemu. Podo­
bno Riza-P&sia chce Xięciu temu zapewnić tron, jakkol­
wiek na wschodzie następstwo nie przechodzi z ojca na 
syna, lecz na braci. Ulemowie i lud są także za bratem 
S ułtańsk im .—  Podczas pobytu Cesarza w Vichy, a Ce­
sarzowej w Compiegne, Xżę Napoleon ma prezydować 
na Radzie Ministrów, i dla tego to wezwany został do 
powrotu z podróży.— Listy z Grecji nadchodzące dono­
szą, że położenie rzeczy nie polepsza się tam wcale. Idee 
annexjonistowskie szerzą się tam coraz bsrdziej, a Rząd 
stara się je powstrzym ywać.—  Przez Marsylję nadeszły 
tu korrćspondencje z Neapolu. Z nich dowiadujemy się, że 
Jenerał Durando, wysłał na prowincje 10,000 wojska, 
dla rozproszenia zupełnego band powstańczych i poma­
gan iagw ard ji  narodowej uruchomionej.—  Listy z Al­
gieru potwierdzają depeszę donoszącą, że jacht Xięeia 
Napoleona osiadł na mieliźnie w pobliżu przylądka Ter, 
ale szczęśliwie ściągnięty został przez parostatek Mar- 
sylski P rotis. (Ind: Bel:).

H is z p a n ja . M adryt, 19 Czer:. —  Rząd Hiszpański 
postanowił zachowywać jak najściślejsza neutralność 
w wo nie P ó łnocno-A m erykańsk ie j .— Bank tutejszy 
potrafił zapobiedz trudnościom finansowym. (Ind: Bel:).

N iem c y . Hanower, 22 Czer:.—  Projekt traktatu  d o ­
tyczącego.cła na Stade jest już wygotowany, i dziś po 
południu ma być podpisany przez wszystkie strony kon ­
traktujące, po zatwierdzeniu protokółu c statniego posie­
dzenia.

Drezno, 22 Czer:.— Saska Izba Deputowanych, z a ­
twierdziła dziś 54 głosami, przeciw 13, prawo o refor­
mie wyborczej. (Schl: Ztg).

OSTATNIE WIADOMOŚCI.
Cesarz Napoleon wyjeżdża 3 Lipca do Vichy, nie bę­

dzie tam jednak przyjm ował nikogo, gdyż udaje się do 
wód jedynie dla poratowania zdrowia. P ers ig n y  jedzie 
także na dni kilka do Londynu. Zastępować go będzie 
w Ministerstwie spraw  wewn: P. D illault. — Z New- 
York wiadomości dochodzą do 15 b. m. Wojska fede- 
ralneopuściły  w nocy Monroe,chcąc zaatakować pozycją 
nieprzyjacielską, ale wpadły w zasadzkę i strzelały do 
siebie śród ciemności. Cofnąć się więc musiały. — Tele­
gram  z Messyny z 23 b. m. donosi, że 120 Burbońskich 
stronników wylądowało w Syrakuzie, lecz zostali oto­
czeni przez wojsko i aresztowani. 23  rozstrzelano.
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PifiyjechBlI do W am airf>
Chojnacki Teofil Oh: z K aw ęczynlu  n r  5 5 6 ; Głogowski Stan: 

Sędzia Pok: z Grynic n r  625; Karwosieccy Palidor i Adam O hyw : 
z P iastow a nr 5X4.

W y J e c S i a i l » M iączyński W itold Ob: do W ielkiego ; Mele- 
chowicz G rzegorz Oh: do Klesząwa; Rembieliuski A lex: O hyw: do 
Krośniewic.

{ P r z y j e c h a l i  k o l e j ą  ż e l a z n ą  i Jankow ski W ład: A- 
gronom z Poznania n r 584; W righ t Tom: K urjcr G abinetu Angiel­
skiego z Londynu nr 1065.

W yjechali koleją żelazną i Banaszkiewicz F i l :  Ob: 
do K rakow a; Koskowska Bogusława Ob: do Poznania; Sobieski Jan  
Ob: do Karlsbad.

DOIIE8IEIM,
H H I T  Ł O l l B A R D i t W Y  za Nrcm 24,321 na Rs. 

24  z a g in ą ł; uprasza się łaskaw ego znalazcę o zwrócenie tako­
wego do D rukarni G azety  Polskiej.

FABHVH1 TABACZKA li. Teofilidy, M
"Której W y ro b y  Tabaczne na sposób O deski, Szanownej j 
^Publiczności są  z n an e , przeniesioną została na ulicę W i-I 
ł dok, w prost M arszałkow skie j, do osobnego ku tem u celo-^ 
»wi w ystaw ionego gm achu, pod N r 1567 , gdzie wkrótce® 

^ w p ro w a d z o n ą  zostaje, Fabrykacja M aterjałów  T ab aeznych ,|

»” za pomocą Machin P arow ych , z A nglji sprowadzonych. — mm 
Prócz urządzonych Składów p rzy  F abryce w  W a r s z a w ie ,^  

«■■takiź o tw a r ty  zosta ł dla dogodności P P . D y s try b u to ró w / 
Jy G u b e rn ji Lubelskiej w  L ublinie, pod zarządem  W go S z y - |

■ mona Lilienfeld, do którego wspomnieni, po fasow anie M a-i 
f te r ja łó w  Tabaczuycb, lub zaw arcie umów zgłosić się mogą.’

Potrzebna je s t  B O N A  do dwóch m ałych pauieuek, oprócz 
ję z y k a  rodow itego, posiadająca języ k  fraBcuzki i niemiecki, tak­
że i m u zy k ę , oraz cokolwiek robót kobiecych. W iadomość u 
P aó stw a  Ziemiańskich, p rzy  ulicy C zystej pod N r 415 , w  domu 
W . K uszla.

Meble* jako to: Kanapa , 6 K rzese ł, 2 Fotele, 
kozetow ej rohoty, S tó ł przed kanapę, T oaleta dam­
ska, w szystko  z  drzew a mahoniowego; dw a Ł óżka 
angielskie jesionow e, w szystko  najnowszego faso­

nu, są  do sprzedania za bardzo uizką cenę, p rzy  ulicy M arszał­
kow skiej pod N r 1373; wiadomość u S tolarza. 
f t e o o o c ę » » o r a r o c e ę jc » o ra c o  c j o c o o o o o o o c o o o o o S l  
0 N a g r o d y  R a. d w a d z i e ś c i a  p i ę ć .  C
X W  dniu 24 b. n u , pomiędzy godziną 5 tą  i 6 tą  po południu,? 
0 w  przechodzie z Krasińskiego P lacu , przez Ogród, na N a lew k i,l 
fi lub w  przejezdzie dorożką o godzinie l l e j  wieczorem z Nale-S 
Owek na ulicę S to -Je rsk ą , do dawnego T ea tru , zgubiono paręc 
^ R O Ł C J B Y T R Ó  W  b r y l a n t o w y c h  ,  zw iązanych ta-* 
Q sieni ką żó łtą . Uprasza się znalazcy o zw ro t takow ych, do H an-/ 
Cdln W in w  daw ny ni T eatrzp , za pow yższą nagrodą. P P . Ju-E 
jb ilerow ic  zechcą zwrócić uw agę na tę  zgubę. {

KOSZULE W E B O W E , ł
ręcznego szycia, w  różnych 
gatunkach i podług najśw ież­

szych fasonów,
** *? iE H 1 E a R A M S I A I E ,

tuzinam i lub częściowo, Sztuka od Rubli sr: a  Kop: 1 5 ,  do 
Rs. 4  Kop: 5 0 , Ceny te, co do gatuuku, dobroci płótna i sta­
rannego wykończenia, dotąd w  W a-szaw ie n iepraktykew anc. 
Ulica Orla N r 800, dom Lipińskiego, na dole od frontu, z bra- 

niy d rzw i na praw o.

50 sztuk Tryków, f
I ra s sy  Iufantados-N egretti (obficie w e łu is te j) , nadeszło d o #  
tsp rzedan ia do F o lw ark u  C zern iakow a, zaraz za r o g a t k ą ^  

.JC zern iak o w sk ą , w  blizkości m iasta W arsz aw y  położonego,Ę L  
too  czem się O byw ateli Ziemskich niniejszem zaw iadam ia;.®  
W bliźsza wiadomość na m iejscu w  F olw arku . | |

p-ffisswwŁ. Z Prz y czTny  zm!®ny  lo k a lu , są  do sprzedani* 
Fortepjau, 2 Konsole, Toaleta dam ska, 2 U '  
«tra , Klosze szklane z b u k ie tam i, L ichtarze porce'| 
łanow e, Łóżko jesionow e, M aszynkę do szycia rC 

kaw iezek i inne drobne rzeczy , w szystko  to za najprzystępniej­
szą cenę; wiadomość w  Hotelu P o lsk im , w  bram ie, na 2m pif' 
trze  od frontu .

|  KAPELUSZE PANAMA,
i i ? formy Cavour i innej, w  różnych gatunkach, o trzy m ał 
fH a n d e l ŁKftNAHDl, na Krakowskiem-Przedmie-, 
«®ściu N r 445, w prost Odwachu; o raz PALTOTY gu- 
B m o w e , w ulkanizow ane, od deszczu .!

raahoHiowy o 6 a  ok taw ach , w  do' 
brym  sŁan,e z mocnym i przyjem nym  głosem ; Okry' 
**e s y bery n°w e ciemnego ko loru , dwie Sukien bare ' 
zowych ciemnego koloru, Ponsza ciem na, M antyla a' 

xaniitna , Szal biały francuzki, Chustka w ełniana dubeltow a, Fi' 
rank i muślinowe w deseń do jednego okna, Poduszka dywanów** 
Bezu łokci kilka ciem nego, Kapelusz słom kow y ciemny i Kapotk* 
m aterjalna ; w yżej wymienione rzeczy  są  za  nader nizką ceuę d* 
sprzedania ; r można widzieć od godziny l l e j  rano do 6ej wieczór? 
p rzy  u licy  Sto-Jańskiej N er 2 3 /4 ,  na  2m p ię trze  ze wschodów do 
d rzw i na lewo.

Śpi?* ^ o c *  laQd», w  dobrym stanie, w ygodny do po'
droży, je s t  do sprzedania za pomierną cenę, w  dom* 
pod N r 68 na N ow ym -Sw iecie. Wiadomość u Stróż* 

* Jana.

r P I I O S Z Ł U  l ^ E l t 8 ł 4 I E € i r O  na w y tę p ie n ie ^  
i Wszelkiego robactw a, o trzym ała św ieży T ransport Fabryka > 
f  W yrobów  Chemicznych lt« H irsclieiifelda , i s p r z e - i  
^daje takow y po najprzystępniejszych cenach tak  w  s a m e jj  
'F a b ry c e  p rzy  ulicy M arszałkow skiej pod N r 1599, jako} 
* tez w  sw ych Składach p rzy  ulicy Now o-Seuatorskiej, obok« 
jt Bram y P ocztow ej, w prost Hotelu Rzymskiego, N r 632 , i^ 
Pprzy Now ym -Sw iecie, w  Pałacu  Hr: Zamoyskiego N r l2 4 5 a . i  
^W  tychże Składach dostanie Lepu i Papieru nai 
.Muchy, oraz  P łynu  na Pluskwy* Biorącym  do] 
pHaodlu odstępuje się stosow ny rabat.

Dnia 24go b. m. idąc ulicą N ow y-Św iat i napow rót do Cu' 
kierni Kadecza, zgubioną została PORTMONETHi  
w  kształcie torebki, ciemno-zielona safjanow a, ze s ta low ą ki*' 
m erką, w  środku w yłożona karm azynow ym  safjancm , w  której 
się znajdow ało Rs. 5 Papierami, kilka Z łotych drobną monetą 
i Dwa Pół-L osy L o te rji klassycznej N r 3008 i jedna piąta część 
tejzc lo terji N r 8 ,063. Uprasza się Znalazcę o oddanie tako ' 
w ych do D rukarni K urjera  i zarazem  zawiadamia się , iż z nick 
żadnej korzyści odnieść nie może poniew aż zastrzeżenie gdzie 
należy uczyniono. Pieniądze k tóre się znajdow ały może ZnalaZ' 
ca zatrzym ać dla siebie, a w  razie uieprzyjęcia takow ych po' 
szkodowana przeznacza je  na biednych.

Do Zakładu J. REJCHEL ,
pod Nr A S I g ,  wprost flom issji Skarbu, %

1 potrzeba HILHANAŚCIE PANIEN uzdataio- %  
nych do szycia Bielizny.

Je st do sprzedania Rolonjit 9 45 morgów m ająca, Dom mic' 
szkaluy  i zabudowania gospodarskie. Położona je s t w e wsi Zag0'  
ździe, do Dóbr W olka Zeżyńska należącej , o półto ry  mili od rog*' 
tek  Grochowskich, a pół mili od W aw ra. Kolonja ta  ma tę  głów  HA 
dogodność gospodarską , że naokoło domu mieszkalnego i zabudo' 
w ań , położone są  je j g run ta , m ieszczące w  sobie około 20 m orgó* 
łąk i. Dokładniejsze wiadomości co do kupna Kolonji. można f 9'  
w ziąść  w  Składzie C ukru, p rzy  ulicy Granicznej pod N rem  9 ^  
w  B azarze i na m iejscu.
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w N iżej podpisany W łaściciel douiu N r 2345 p rz y  u licy i 
k Paw iej, u trzy m u ją cy  Fnrm auki do oczyszczania ł ł l o a l i i  
*dołowych, jako tez apparatow ych, mant honor uwiadomić* 
IW  W . W łaścicieli i Rządców Domów, że podejmuję s ię | 
.p o w y ższe  oczyszczanie jak  najrzeteln iej i jak  najspiesznieji 
"w y k o n y w ać , za cenę um iarkow aną. Także podejmuję się" 
|u rz ą d z a ć  nowe A p a ra ty .—  J • liwieciński. i

Do Składu różnych T ow arów  w  mieście Sieradzu, Gub: W a r­
szaw skiej , W łodzim ierza Gridina , nadszedł transport św ieżych 
T o w aró w , jako to: H erbaty  Chióskiej w  różnych gatunkach, Sa­
m o w arów , Tac pod sam ow ary i sz k lan k i, Miednic, K roszuarek, 
M oździerzy i Ż elazek , Noży stołow ych i kuchennych, Sieci do 
łow ienia ry b  w  różnej wielkości, K łódki,  M usztardy sarep t- 
skiej, suchej i zapraw ionej, C ukru , K aw y i w iele T ow arów , A- 
r a k u ,  L ikierów  różnych , sta re j W ó d k i, Szk lanek , K ieliszków , 
T uryńskich  P iern ików , K aruku , C era ty , L aku , Harmonijki w  ró ­
żnych wielkościach i inne T o w ary , sprzedaje po cenach zniżo 
nych.— T V . G r i d i n *

odżywny i leczący d la  bydła .

1 P R O S Z E K  P E R S K I
łś w ie ż y , na w ygubienie w szelkiego ro b ac tw a ; do tego bardzo j 
z p rak tyczne M i e s z k i  guttaperchow e,do w sypyw ania  P roszku 1 
« Perskiego w  niedostępne i najm niejsze sz p a ry  w  ścianach, m e-j 

blach i t. p., nadeszły do\ SKŁADU FAHB 1 LIKIERÓW
J. A. KRAUSSĘ, .

ulica Miodowa N er 48 4 , w prost Rządu Kubernjalnego. ^  
W  obecnej porze poleca się I C H  do trucia  Much i y

J L G P  na Mucby. 2

Z upełna  wyprzedaż W yro ­
bów ślusarskich i  ślnsarsko- 
G a lan te ry jn y cb , z s łynnej 
■fabryki niegdy M. Tuszyń­
skiego, —  Znaczna ilość kom pletnych 
i starannie wyrobionych Okuć, do drzw i i

  okien, Zamki pokojowe i in n e , m iędzy
którem i zasługu ją  na uw agę Zaniki do spichrzów  i piwnic; w sze l­
kiego rodzaju Kłódki duże i m nie , S zkatu ły  kassowe zabezpiecza­
jące  od ogn ia, Szkatu łk i mniejsze podróżne do p rzyszrnbow auia, 
Nasuw y do d rzw i, Maszynki do kaloszy  patentow e, cyw ilne i w oj- 
skowe, M aszynki do szycia rękaw iczek , Ostrogi s ta lo w e , R u ry  
'i® pieców w iększe i m niejsze , Kółka do k luczy, P ostum enta i t . 
d. W szystko to trw a łe  i elegancko w ypracow ane, z powodu zw i- 
Blęcia F abryk i, w yprzedaje się po cenie kosztu codziennie, m iędzy 
J^dziną 9 lą  z rana a 3cią z południa, w  mieszkaniu na Im  pię- 
rze5 w  uliczce naprzeciw  Zam ku Królewskiego pod N r 299 , w  do- 

111,1 k u k c e s s o r ó w  Tw ardow skich , wchód przez dom N r 2 9 7 /8 , no-
^ Y  99.— T u H / y ń H l u i .

Dnia 24go b. m. zgHbiono w Ogrodzie Saskim, lub w u -4  
^ • ‘cach idących od Hotelu Saskiego około T ea tru , przecho- 
* |d ząc  także i ulicą T rębacką, HIKDAŁJOKIR z e l  
B szkłem , z ło ty , z Totografją; z drutęiej s trony  w łosy  z m a r - ^  

Matki. W artość złota uic w ielka, ale pam iątka b a r d z o ^  
/ w azua dla poszkodowanej. Uprasza się ktoby znalazł ta ­
lk o w y , o odniesienie go pod N r 33 (now y 103), na Kra- 

kowskiem -Przedm ieściu, na 2gie p ię tro , do W go K retow i- 
a otrzym a żądaną nagrodę.

Dwoje S z c z e n i ą t .  (Piesek i S uczka), z ga tu n ­
ku Kings-Charles, praw dziw ych  angielskich, m alycb, 
są  do sprzedania p rzy  ulicy Miodowej pod N r 486, 
obok Sądu Appellacyjaego. Wiadomość u Stróża.

N a dobra Ziemskie w  G nbernji W arszaw skie j, przed 
la ty  k ilkunastu  nabyte, położone w  jednej z najkorzy- 
stniejszych pod każdym względem okolic k ra ju , w io rst 
6 od Stacji budującej się Kolei Żelaznej do T orunia 

odległe, potrzebny je s t  zaraz  l i a p i t a ł  od 40 do 60 ty s ię c y  
Z łp ., na Isz y  N um er i p ierw szą połowę w artości, z kilkuletnim 
term inem  i procentem um iarkow anym . W iadomość codziennie od 
godziny 6ej do 8ej rano, w  Hotelu W arszaw sko-W iedeńskim  pod 
N r  3m, aż do Igo Lipca r .  b.

M A J Ą T E K  Z I E M S K I
HM blizko Warszawy, w pięknem położeniu i dobrej

f glebie ziemi, z wszelkiemi dogodnością mi, obej­
mujący przestrzeni około 750 morg; za cenę i na 

s i  warunkach przystępnych, jest do sprzedania. 
Wiadomość w Drukarni Kurjera.

Załatwia wszelkie zlecenia i komiaaa
tyczące się K upna,Sprzedaży, W ydzierżaw ienia, Zam iany, Z asta­
w u , M ajątków  ziemskich, Kolonji, Domów w  W arszaw ie  i ia- 
nych m iastach; w  tym  cela przy jm uje anszlagi szczegółowe, k tó­
re  p rzedstaw ia pretendentom  i do sku tku  zbliża. Z ała tw ia  in te- 
resa pieniężne nowej Pożyczki Tow : Kred: Ziem:; Hypotecznp, 
Sądow e, A dm inistracyjne, L egitym acji szlachectw a i t .  p.; Reda­
guje Podania, P rośby do T r o n u  i wszelkich W ładz w  różnych 
językach ; informu je ustnie i piśmiennie w e w szelkich in teresacbt 
s trę c z y  kandydatów  na posady p ryw atne  Plenipotentów , Rządców  
dóbr, Ekonomów, P isa rzy ,W ó jtó w  Gmin, F ab rykan tów ,S ub iek tów , 
Kobiety do zarządu domu, Panny służące, do szycia, Bony i. do 
konw ersacji.—  K. Puławski e t Comp: w  W arszaw ie pod N r 
419, obok P oczty  K antor Inform acyjny i Komissowy u trzy m u jący .

i
Kociołek miedziany,

k w adratow y , z plaskiem dnem i ru ram i do w ypuszczania 
cieczy, dziesięć beczek objemu m ający , je s t  do sprzedania 
w  B row arze p rzy  ulicy Krochmalnej N r 1003

L u b l i n .  —  W  Mieście Lublinie w  domu N r 17 w  R ynku, 
od Igo  Lipca r .  b. otw orzonym  będzie Skład okow ity  i w ódek, 
jak o  też wódek słodkich, likierów  i sp iry tusu . Ktoby z W ła ­
ścicieli Gorzelni i D ysty lla to rów , ży czy ł sobie dostarczać do tego 
składu wymienionych a rty k u łó w , raczy  się zgłosić osobiście, lub 
listow nie franco do W łaściciela domu N r 17 w  Lublinie w  R ynku, 
dla porozumienia się o cen ę , dostaw ę i zap ła tę .

E L S N E R  f
D l S f Y S T A ,  A

mieszka ^  domu Wgo Grodzickiego Nro 411, ^  
na Krako:-Przedm:, wprost pałacu Uruskioh.

N I a g r o d y  I ł u .  l O O ,
W  dniu 8 (20) Czerw ca r . b. 1861 , w e C z w a rte k , m iędzy go­

dziną lO tą  a l i t ą  z rana, przechodzącemu w  W arszaw ie u licą Be­
d n a rsk ą , S tarym -M ostem , na P ra g ę , w yronionym  został z kie­
szeni P a p i e r ,  z aw iera jący  testam ent p ry w a tn y  A lexandra 
Maczugi i okopertow any, w  formie dużego l i s tu , trzem a lako- 
wemi pieczęciami opieczętow any, z napisem na adresie T esta ­
m ent i cz te ry  podpisy. Papier ten stanow i dowód Sądow y, n ik t 
zatem  korzyści z niego mieć nie może; raczy  w ięc łaska­
w y  znalazca, za pow yższą nagrodą, (jeżeli lakow ej żądaćbędzie), 
rzeczony Testam ent ja k  najspieszniej poszkodowanemu zw rócić. 
Wiadomość o tern u  Woźnego Sądu Pokoju na Pradze, N r 379 , 
lub u Chirurga p rzy  ulicy Bednarskiej N r 2678 B, w  W arsza­
w ie. Uprasza się uprzejm ie Szanowne Duchowieństwo, oraz W W . 
P rezyden tów , B urm istrzów  i W ójtów  Gmin , do których wiado­
mość ta dojdzie, aby w  obrębie sw ej W ładzy  i Urzędow ania, przez 
litość nad osobami dotknięterai tą  zgubą, z miejsc w łaściw ych o- 
koliczuość pow yższą zapublikow ać raczy li.
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Zaonegdaj to jest 23 b. tn. odbył się jarmark Sto Jan- 
ski w Łowiczu, a chociaż dostarczono znaczną liczbę 
koni, jednak w ogóle ceny na inwentarze tak były wy­
sokie, że bardzo mało znalazło się chętnych do kupna.

Gdańsk, dn ia  2 2 g o  C zerw ca  1861  roku . W  przeciągu ty ­
godnia sprzedano: Pszenicy łaszlow 1,180, Żyta 170, Jęczmienia 
35, Owsa 11, Grochu 55. — Drzewa sprzedano: 3,617 belek i 
murłatów 6 d o 8 '/2 sgr. kubik; 2,500 okrąglaków po 90 do 120 

ukatów  za kopę; 100 kóp klepek od 24 do 29 tal: za kopę pipó- 
dwek; 18 kóp bali 1,475 tal: za kopę korony.

Płacono Korzec W arszawski.
wagi holi: guld: prus: w agi pols: zł: gr: zł: gr:

pszenicę 125/6 —  510 —  236 —  41 26 42 22
128 —  470 520 241 —  38 19 --------
129 130 480 552 244 —  39 14 45 12
130/1 132 520 600 246 249 42 22 49 12
134 _  550 —  252 —  45 7 ---------

żyto 125 —  270 285 235 — 23 26 25 5
jęczmień 105 111 225 240 197 209 19 27 21 6
owies 70 —  156 —  132 —  13 24----- -----
groch _  _  270 307’/ j  —   ̂ —  23 26 27 6

Przebyło Toruń Pszenicy 1,075 łasztów , żyta 445, jęczmienia 
5, grochu 88 ła sz t: ; 611 łaszt: bali dębowych, 40 łaszt: klepek, 
3,337 belek dębowych, 51,532 belek sosnowych, 622 kóp obrę­
czy; 2,615 cent: syropu, 3,240 cent: cukru, 76 cent: kminek, 
45 cent: orzechów, 27 cent: cynku, 190 cent: potażu.

Stan wody stóp 3 c. 3.
Kursa zam ian: Londyn 6, 19*/s. Hamburg 1 5 0 '/,. Amster­

dam 1401/,-  —  A lexa n d er  M akow ski.

DOh ik 8I® MM A.*
Naczeftfk Okręgu Celnego Kaliskiego, wzywa życzących sobie 

wziąść w entrepryzę wystawienie zabudowań Skarbowych dla Ko­
mory, która ma być ustanowiona na stacji nowo urządzającej się 
żelazaej drogi, W arszawsko-Bydgoszczskiej, we wsi Atexandro- 
w je, _  Na roboty t e , na które summa anszlagowa wynosi Rs. 
152,922 kop: 8 9 '/ ,,  naznacza się licytacja in minus, w  Izbie Posie­
dzeń Komory Składowej W arszawa, dnia 4 (16) Lipca 1861_ roku, 
ukończenie zań tej licytacji 7 (19) tegoż miesiąca i roku.—Życzą­
cy sobie licytować, winni zawcześnie^ podać da Komory W arszaw a, 
odpowiednie przepisom prośby, z należną kaucją i dowodami o swo- 
jem pochodzeniu, w oznaczone zaś wyżej dni o godzinie l l e j  z r a ­
na przybyć na licytację.—  Nie życzący sobie mieć udziału w gło­
śnej licytacji, mogą przysłać w zapieczętowanych kopertach pi­
śmienne deklaracje, na zasadzie A rt: 1,912, Tomu X . Zbioru Praw  
Cywilnych dla Cesarstwa, wydanych w  roku 1857, z tern jednak 
zastrzeżeniem, ażeby deklaracje te postąpiły do Komory W arsza­
w a, nie później jak  o godzinie l l e j  z rana, w dzień naznaczony dla 
ukończenia licytacji i ażeby takowe napisane były zgodnie z fermą 
przyłączoną do Art: 1,909 pomienionege tom u, tudziez z w yra- 
źnem pojaśnieniem , że entrepryzę przyjm ują na siebie bez odstą­
pienia od warunków, które wraz z planami i anszlagiem mogą 
przejrzeć w Biurze Komory W arszawskiej, w godzinach do czyn­
ności przeznaczonych.—Rzecz: Radca Stanu A r m s ł r o n g ,

« P liÓU/I/OIł zna.iR“y język  niemi.cki ,
“ I  I l v r  11 I f j l ' l l  znaleźć miejsce w Aptece w Mo-5 
^hylewie nad Dnieprem. Bliższą wiadomość powziąść moźna^ 
! w Kantorze Wgo Stanisława Lester ,  przy ulicy ̂  
Hliodowej Nr 490.

Ifc
W  Magazynie Strojów Damskich, odbywa się zupełna w y­

przedaż Strojów* po nader zniżonych cenach, przy ulicy Kra- 
kowskie-Przedmieście, obok Poczty i rogu ulicy Trębackiej Nr 
420, na dole od frontu.

W  domu pod N r 1396 przy ulicy M arszałkowskiej, wprost 
Instytutu Oftalmicznego, jest do zbycia L u i t r o  duże w zło­
conych ramach, za pomierną cenę, oraz P o r t e p j a n  do naję­
cia, na bardzo korzystnych warunkach.

Obwieszczenie*—W  dniu 14 (26) b. m. i r .,  o godzinie 
4ej z południa i w dniach następnych, w Handlu w domu Nr 452 
przy  u l i c y  Senatorskiej w W arszaw ie, sprzedawane będą nieza­
wodnie przez publiczną licyta .ję Wina Francuzkie, Czerwone ł 
P o rtw eju , w partjach po 10 b u te lek .— Ł. Wiclirowafel, 
Komornik.

Ciubin*— Do Handlu Win i Korzeni J. Bogdańskiego, przy 
rogu ulicy Mostowej, wprost Kościoła po-Paulińskiego, nadesła­
no transport nasienia Lubina i Hońtkiego Zęba* któ­
re po nader zniżonych cenach aprzedaje.

Nagrody Rs. 10. —  Dnia 24 Czerwca po południu, 
idąc z Ratusza na ulicę Miodową, skradziono lub zgu­
biono Zegarek srebrny, ankrowy, na 13tu kamie­
niach , giloszowany, kapsel srebrny z napisem Mermod 

Freres, wielkości 19tu linji, zupełnie jeszcze nowy, cyferblat e- 
maljowany, z sekundami. Upraąza się PP. Zegarmistrzów i Ju­
bilerów o zwrócenie uwagi na takowy, a za odniesieniem go da 
P. Bczler Zegarmistrza, przy ulicy Miodowej N r 486, otrzyma 
powyższą nagrodę.

Przy  ulicy Sto Jańskiej pod N r 16, z powoda wyjazdu sprze­
dają się różde rzeczy, jako to: Srebro* Szale, Suknie i Bie­
lizna damska, Pościel i Bielizna stołowa oraz różne Szkło.

i 7  P O K O I ,  z Kuchniami angiel- 
s k i e m i ,  wszelkiemi dogodnościami; orazl 

9  P l W t f I C ,  do najęcia od Ś. Jana, w domuj 
'lSatansom, przy ulicy Nalewki. Wiadomość u*
) Właściciela.

Znaleziony przez Wyrobnika zamykany Medaljonik* n- 
zdobiony kamykiem zew nątrz, a wew nątrz zawierający fotogra- 
fję , odebrać można za udowodnieniem przy ulicy Kruczej w do­
mu pod Nr 1712 A, po lewej ręce na dole. 

i g |  Meble * jako to : Kanapa , 6 K rzeseł, 2 Fotele, 
Stół przed kanapę, Kozetka podwójna, wełnianym ada- 
maszkiem kry te; Toaleta damska, to- wszystko z drze- 
wa mahoniowego, w zupełnie nowym stanie, są do zby­

cia za nizką cenę, przy ulicy Sto-Jerskiej pod Nrem 1776 A, 
wprost Ogrodu Krasińskiego; wiadomość u Stolarza w podwórza 
na lewo.

Z powoda wyjazdu, do odstąpienia za bardzo nizką cenę Mie­
szkanie* składające się z dwóch obszernych Pokoi, Kuchni i 
Przedpokoju, przy ulicy Nowy Świat Nr 30, w  domu Wgo Bo­
g a tk o , w ońcynic na dole, w  pierwszcm podwórzu po prawej 
stron ie ; wiadomość u Stróża Ignacego. — Tamże do sprzedania 
Fortepian * Meble mahoniowe, S rebra, Futro i Garderoba 
damska, Porcelana, Fajans, Bielizna stołowa; wiadomość codzieó 
po godzinie 3ej po poluduiu.

Garnitur Mebli mahoniowych, kozetową robotą, w dobrym 
stanie, z powodu zmiany Lokalu do sprzedania, przy ulicy Chmiel­
nej Nr 1564 lit: C, na 2m piętrze ze wschodów na lewo.

Piesek czarny, podpalany, z prawdziwego ga­
tunku Kings-Cbarles, półtora roku mający, jest do 
nabycia przy ulicy Długiej Ner 26 nowy, o jeden 
dom od Hotelu Drezdeńskiego, na 2m p iętrze, na le­

wo ze wschodów, od godz: lOpj do 6ej wieczór. Tamże jes t Ze­
garek złoty damski z em alją, Suknia c:emua, brązowa, mate- 
rjalna; także znajduje się Żyrandol ze szkłem , Szeszląg i Fotel 
z świeżem obiciem, Zn przystępną cenę.

Dziś rano ciepła stopni 12, Wczoraj w południe ciepła stopni ló*
Dziś rano wysokość wody na lVi&le stóp 3 cali 6. (Ubywa).

—  Obecnie znajduje się Plam dwadzteick* 
0*^ $ kitka* z których Zagranicznych jes t 13cie, Pol' 
skie, Francuzkie, Niemieckie, Angielskie, Kladeradatcb, Dnrfbar- 
bier i ione interesujące, w  oddzielnym salonie na Czytelni! 
przeznaczonym; dwa regularne billardy, doborowe trunki, prze­
kąski i rychła usługa; w H lW IA R N l Wnraaa**'' 
■kiej, ulica Bielańska, N r 605, naprzeciw Hotelu Lipskieg*i 
pod Trzema lioronaml.

W Drukarul Kurjera W arzzawskiego.— Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.—  Dcl* 14 (26; Czerwca 1861 r .


